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Łódź Poniedziałek, 25 Lutego 1918 r. 


Ogłoszenie. 


Wobec niepomyślnego stanu finansowego Towarzystwa, który został wywołany 
przez wciąż wzrastające ceny węgla i uwzględnienie w styczniu r. b. żądań zarobkowych 
robotników, oraz opierając się na par. S-ym umowy koncesyjnej, zawartej między 
miastem Łódź, a Towarzystwem elestrycznego Oświetlenia z 1886 roku w Petersburgu, 


tena prądu dla mieszkań prywatnych podniesiona będzie z 
z 65 fenigów do 82 fen. za kilowatgodzinę. 


7 


dniem 1-ym marca r. b. 


Elektrownia Łódzka. 


AREETA ONNEN EERE BOTY RYZ TROYES ZSEE R 


Składajmy of'ary na szkoły 
na Podlasiu i Chełmszczyźnie 
do Polskiej Macierzy Szkolnej, 


BUŁGARZY 


w swych granicach historycznych, 
einośrificznych 1 politycznych, 


Bułgarski poseł w Berlinie, D. Ri- 
zow, jak widać z nadesłanej do redak- 
cji „Q. £.“ pracy pod powyższym tytu- 
łem, wydanej nakładem bułearskieso 
poselstwa w królews. nadwornej litografii 
1 drukarni Wilhelma Greve w Berlinie, 
szeroko pojmuje swoje obowiązki i za* 
dania, jako pełnomocnik i przedstawi- 
ciel Bułgarii w najpoteżniejszem z po- 
Śród mocarstw centralnych. — Onrócz 
zabiegów dyplomatycznych, p. D. Rizow 
na drodze naukowej wykazuje przed 
całym światem nieprzedawnione prawa 
Bułgarji, poparte nb. zwycięzkim orę- 
żem w toczącej się obecnie wojnie po- 
wszechnej. 

Królestwo Bułgarskie rości, jak wia: 
domo, pewne pretensje do zaborów, 
które chce uzyskać i napewno uzyska 

‚na Rumunji; mianowicie Buigarja żąda 
w pierwszym rzędzie oddania jej Do- 
brudży, kolebki narodu bułgarskiego na 
półwyspie Bałkańskim, którą rumuni 
prawem kaduka przywłaszczyli sobie w 
roku 1878. 

Raz jeszcze jeden więcej potwierdzi 
się odwieczna prawda, że, co dzisiaj 
odbiera się siłą, jutro pod naciskiem 
tejże siły oddaje się z powrotem i vice 
versa. 

Sądzimy, iż wywody, czynione przez 
tak miarodajną osobistość, a poparte 
całym aparatem spółczesnej: nauki z jej 
historycznym, statystycznym i karto- 
graficznym materjałem, są niezwykle 
ważkie. Z tego założenia wychodząc, 
omówimy obszernie zawarte w nadesła- 
nej nam pracy twierdzenia. 

Nie należy zapominać, iż wszelkie 
w tej materji rozważania stanowią po- 
Ważny przyczynek nie tylko do kwestji 
bilgerskiej, która tylko pośrednio nas, 
polaków, obchodzi, lecz są jednocześ- 

nie odzwierciadleniem prądów, nurtują- 

cych obecnie całą Europę. W pierw- 

S grzes winno się zaznaczyć, że i 
Polska mogłaby politycznie wiele sko- 
rzystać gdyby w podobny sposób sta- 
rano ief wzyć zacranicą informacje 
i o niej. i państwa zachodu źle się 
orjentują, o lodzi o żywotne inte- 
resy i preten je, fo w części jest 
w tem nasza A 


Gdyby opinja ? 
państwach centralnych „Świ m 
świadomiona, co do a lep Polski, mo- 
łeby nie doszła do tragedy chełm. 


„zbrojnych, 


skiej... Przeto, wyciągnijimy naukę z ob- 
cego przykładu, a może nawet naśla- 
dujmy go. 

Możeby nasze ministerium spraw 
zewnętrznych zechciało zwrócić bacz- 
niejszą uwagę na wydawnictwo p. Ri- 
zowa i opracować w podobny sposób 
również i „Polskę w jej historycznych, 
etnograficznych i politycznych grani- 
cach“... 

Z obowiązku sprawozdawczego i spo- 
łecznego polecamy uwadze sfer miaro- 
dajnych wydawnictwo „Bułgarzy etc." ado 
propagowania tej tdei przyczyniamy. się 
przez spopularyzowanie »racy ambasa- 
dora bułgarskiego, dość zresztą nie 
przystępnej, z powodu swej wysokiej 
ceny. Jest tedy ona widocznie prze- 
znaczona dla pewnych ściśle określo- 
nych wyższych kół politycznych. 

. * 
. 

Objętościowy tom zawiera przedmo* 
wę p. D, Rizowa oraz 40 map, przed- 
stawiających Bułgarję pod wzgledem 
politycznym i etnograficznym w różnych 
epokach, począwszy od wczesnego 
Średniow' -ra, kończąc na r. 1915-ym. 
Tuż obok zamieszczane uwagi histo- 
ryczne i lingwistyczne oraz statysty 
ułatwiają zrozumienie zawartego w ma- 
pach materjału. 


„Powoli dobiega końca wielka woj- 
na, zaczyna p, Rizow swą przedmowę, 
słusznie rzekł Lloyd George, iż jest 
ona największą katastrofą po legendo- 
wym potopie. A jednak wiele uzasad- 
nienia znajduje przypuszczenie, iż mo- 
że stać się ona również wielkim do- 
brodziejstwem dla narodów, -. bowiem 
jeśli wraz z nią skończy się epoka starć 
lub choćby jeśli na czas 
długi udaremni ona dalsze podobne 
wystąpienia, wówczas cel jej będzie o- 
siągnięty*.. 

A dalej: „Nie należy zapomnieć, iż 
wojna ta jest Świadectwem dojrzałości 
ludów, iż ona wykazuje dobre i złe 
stróny ich charakterów, ich cnoty i wa- 
dy, ich prawa i złudzenia... 

A przytem wspólnie doznane cier- 
pienie, świadomość wyrządzanych so- 
bie nawzajem krzywd i okrucieństw — 
to wszystko nie oddali, łecz zbliży na- 
rody do siebie”, 

Może wreszcie zapanuje pokój na 
ziemi, ów dawny, przez proroków jesz- 
cze wyśniony pokój?... 

P. D. Rizow zakreśla sobie jednak 
zadanie ciaśniejsze. Chce on zbadać, 
jakie czynniki są konieczne dla pokoju 
na Bałkanach, przedewszystkiem z pun- 
ktu widzenia swej własnej ojczyzny. 
Konstatuje, iż półwysep Bałkański, jest 
źródłem wszystkich niepokojów w Eu- 
ropie, tu bierze bowiem początek 
współzawodnictwo rosyjsko - angielskie, 
nienawiść Rosji do Turcji i Austro-Wę- 
gier. Kongres Berliński w 1878 dolał 
oliwy do ognia, bowiem rozerwał Buł- 
garję, oddając Macedonję Turcji. Nisz 
Serbji, a Dobrudże Rumunii. 


"jest, iż obce panowanie 


Cena 10 fen. 


REDAKCJA 
i ADMINISTRACJA 


„GAZETY ŁÓDZKIEJ” - 
uł. Przejazd 8. 
Administracja 


otwarta ed 8 i pół rane 
do 6-ej wieczór, w święta 
od 6 do 10 rana, 


Redakcja 
czynna od g. 9-ej do B-ej 
codziennie, w wigilje świąj 

do 10 wieczór. 


ORGAN NARODOWY. 
Założycie! i wydawca Jan Grodek. 


Posiew niezgody był rzucony, a stąd 


kro!. tylko do zagorzałej walki. 

Wszystk'= trzy państwa zaczęły ma- 
rzyć o swej wielkiej przyszłości, a na- 
wet Qrecia powzieła zamiar stworzenia 
z siebie nowego Bizancjum. 

Wielkie mocarstwa umyślnie podtrzy* 
mywały te aspiracje i w ten sposób 
przyczyniały się do wojen bałkańskich, 
igrając ciągle z ogniem możliwości woj- 
ny europejskiej.  Wywołały wreszcie 
wilka z lasu. Niestety, wojna stała się 
powszechna. 

Od roku 1885 Bułgarja ciągle stała 

od bronią dyplomatyczną i militarną, 
prażnąc wreszcie rozwiązać sporne kwe- 
stje, przedewszystkiem Macedonji, w 
czem przeszkadzała jej jednak stale 
Serbia. 
W r, 1913 wybuch pierwszej wojny 
bałsańskiej sprzymierzonych państw z 
Turcją, zdał się, kres położył temu 
stanowi rzeczy, lecz na mocy traktatu 
bukareszteńskiego znów ograbiono Buł- 
garię. 

Pokój nigdy nie zawita na Bałkany, 
póki nie skrystalizują się tam państwa 


narodowe. To też grabieże te znów 
spuwodowaiy wojnę. Należy obnyśleć 
środki, zmierzające ku wspomnianej 


krystalizacji. 

Winny tu być przyjęte następujące 
zasady nowego ukształtowania granic 
międzypaństwowych : 

l-o muszą one opierać się o granice 
naturalne; 

2-0 zapewniać niezależność ekono- 
miczną i polityczną ; 

čo obejmować narody w ich histo- 
rycznie zakreślonych obszarach ; 

4o nie stać w jawnej sprzeczności 
z zasadą samookreślenia, 

Wyn ka z powyższego, że ściśle ma- 
tematyczne przeprowadzenie tych prin- 
cipów jest niemożliwe, że raczej dążyć 
należy do życiowego uzgodnienia wy- 
kłuczających się nawzajem elementów, 
a więc np.: należy podporządkować 
w pewnych wypadkach i w małej tylko 
mierze racje historyczne postulatom 
politycznym i ekonomicznym. 

Przechodząc do konkretnego rozwi- 
nięcia swej idei, ambasador Rizow pro- 
ponuje następujące rozwiązanie: 

Turcja zachowuje swą dotychcza- 
sową granicę z Bułgarją; 

Rumunja rezygnuje na zawsze 
z starej i nowej Dobrudży. Jej granica 
więc odsuwa się poza Dunaj. Dzieje 
się to nie tylko dlatego, iż Dobrudża 
jest dawną kolebką narodu bułgarskiego 
i należała doń w ciągu 12-tu stuleci, 
lecz i z tego wzgledu, iż Rumunja nigdy 
nie była państwem bałkańskim, zawsze 
się od miana tego odżegnywała, więc 
niech i obecnie z tego zrezygnuje i 
przestanie swą machiavelską polityką 
siać niezgodę wśród słowiańskich ludów. 
Zresztą, ujście Dunaju nie może pozo- 
stawać w ręku jednego państwa. 

Bułgarja odzyskuje oderwane od 
niej w r. 1878.prowincje: Macedonię, 
Nisz oraz Dobrudżę, Wprawdzie racją 
nad krajami 
temi w ciągu 40 lat wycisnęło na nich 
pewną pieczęć narodową, lecz Bułgarja 
posiada tu prawa historyczne, narodowe 
i moralne. Rości sobie ona pozatem 
pretensje do pewnych terenów serbskich, 
gdyż pragnie osiągnąć bezpośrednią gra- 
nicę z Węgrami. Pragnie pozatem Ma- 
cedonji wraz z portem Salonickim. 

Serbja anektuje Czarnogórze i Al- 
banję i w ten sposób zyskuje dostęp 
do morza. Traci natomiast górę Łow- 
czen na rzecz Austrji. 

Czarnogórze nienawidzi króla 
Nikity, utrzymuje p.Rizow, i pragnie połą- 


| 


państwa. 


Rok VII. — Ke 55. 


czenia z Serbją, ponieważ oba narody 
są właściwie jednym. 

Albanja nie posiada, jak wykazały 
doświadczenia lat ostatnich, danych do 
samodzielnego życia państwowego, naj. 
lepszym więc wyjściem będzie podział 
jej między inne mocarstwa bałkańskie, 
naturalnie, zawarowany traktatem mięs 
dzynarodowy*, co do udzielenia albań- 
czykom autononnji kuituralno-narodowej. 
Plemię więc Tosksów, t.j. południowa 
Albania łącznie z Valoną, ma być przy- 
łączone do Grecji, północna wraz z Du- 
razzo staje się częścią Serbji. 

W dalszym ciągu p. Rizow rozwija 
obszernie kwestję Dobrudży w sensie 
szerzej już przez nas omawianym w ar- 
tykule „Gazety“ z dnia 4 stycznia r. b., 
przyczem nie zgadza się na plebiacyt 
w tych spornych terytorjach. 

Nisz został zserbizowany przez szkoły 
serbskie w tym kraju (podkreśla p. Rizow, 
Bułgarja żąda więc i tutaj restauracji 
swych praw. Nie jest ona zaborczą, 
nie ma dążeń imperjalistycznych, dbdnja 
on, kieruje się tylko  moralnemi 
zasadami, bowiem te obowiązują małe 


e A. 


* 

Rdzaniem omawianego przez nas wy- 
dawnictwa są liczne mapy, zebrane z 
dzieł różnych autorów najrozmaitszych 
narodowości i czasów, a którzy dają świa 
dectwo w ten sposób słuszności wywo” 
dów bułgarskiego ambasadora. 

*. m 
. 

Powstrzymujemy się narazie od wszel- 
kich uwag krytycznych, bowiem źródło” 
we opracowanie ich wymagałoby olbrzy* 
miego nakładu pracy, a w chwili obec- 
nej, acz naród nasz żywi sympatje dla 
każdego państwa, pragnącego odrodzić 
się w swych etnograficznych i historycz= 
nych zarazem granicach, jednak sprawy 
bałkańskie obchodzić nas mogą tylko 
pośrednio. Streściliśmy wywody p. Ri- 
zowa, aby rzucić snop światła na dą- 
żenia bułgarskie, przedewszystkiem je- 
dnak, by zwrócić uwagę społeczeństwa 
naszego, jak prowadzi się propagandę 
polityczną zagranicą w sposób najbar- 
dziej skuteczny a jednocześnie rzeczowy. 

Należałoby polskim władzom podsu- 
nąć projekt analogiczny, a możeby przy 
współpracy towarzystw naukowych dała 
się rzecz przeprowadzić według wzoru 
bułgarskiego .. - 


ile było rozbiorów? 


P. Ład, Bor. w „Kurjercze Warszaw- 
skim* pisze: b 

„lle było rozbiorów Polski? Pytanie 
nie bez słuszności, albowiem mowa zwy- 
kle o trzech podziałach, niestórzy jednak 
historycy, jak np. Joachim Lelewel, liczą 
ich sześć, Leonaid Chodźżko, siedem i t, d. 

Jako odpowiedź, wymienimy zmiany 
graniczne, wielkie i małe, od połowy wie- 
ku XVIII zaszłe. Przypominamy przytem, 
że, według możliwie dokładntgo obra- 
chunku Tadeusza Korzona, Rze:zpospolita 
Polska wr. 1772 posiadała obszaru 13,300 
mil kw, a z lennem Ks. Ku'landzkiem 
tmil 13,790. Nadmienimy jeszcze, że tylko 
wymiar podziału z r. 1773 jest ustalony 
przez T. Korzona. Obszar innych podzia- 
łów, rozmaicię przez spółczesnych poda- 
wany, wymaga jeszcze sprawdzenia. 
fm 1770 r. Rozszarpywanie Polski zaCzy« 
na cesarzowa Marja Teresa. Aktem z d. 29 
listopada r. 1770 ogłasza za należące do 
domu austrjackiego, zajmuje swojem woje 
skiem i wciela do Królestwa Węgierskiego 
starostwo spiskie, położone po tamtej 
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stronie Tatr, stanowiące część po». sane 
deckiego województwa krakowskiego, a 
a mierzące około 50 mil. kw. 

1773 r. Na podstawie traktatów petet- 
sburskich z dn. 25 lipca r. 1772 i trakta- 
tów warszawskich z dn. 18 września r. 1773, 
zabierają z ziem Rzeczypospolitej Polskiej: 
Rosja 1,692, Prusy 660, Austrja 1,508 mil 
kwadratowych. 

1793 r. Na podstawie traktatów gro- 
dzieńskich z dnia 22 lipca i 25 września 
r. 1793, zabierają Rzeczypospolitej: Rosja 
4,553, Prusy 1,061 mil kw. 

1795 r. Na podstawie traktatów 
sbu h z dm. 3 stycznia i 24 paź 
nika r. 1795, zabierają resztę -ziem R. 

ospolitej: Rosja 2,183, Prusy 697, Austrja 
34 mil kw. 

1807 r. Traktat tylżycki z dn. 9 lipca 
r. 1807 z części ziem polskich pod pano- 
waniem pruskiem tworzy Księstwo War- 
Szewskie (około 1.890 mil kw.), część po- 
zostawia nadal Prusom, ustepuje Rosli 
obwód białostocki (około 190 mil kw.), 
Gdańsk zaś ogłasza wolnem miastem pod 
opieką królów pruskiego i saskiego. 

1809 r. Traktat wiedeński z dn. 14 paź- 
dziernika r. 1809, z ziem polskich pod pa- 
nowaniem austrjackiem część przyłącza do 
Ks, Warszawskiego, część pozostawia na- 
dal Austrji, Rosji zaś ustępuje obwód tat- 
mopolski. Ks. Warszawskie liczy teraz 
około 2,950 mil kw. 

1815 r. Traktat wiedeński z dn. 3 ma- 
ja r 1815 dzieli Ks. Warszawskie pomię- 
dzy Rosję (Królestwo Polskie.o obszarze 
2,312 mil kw.), Prusy (W, Ks. Poznańskie 
o obszarze 532 mil kw., oraz ziemia cheł- 
mińska z Toruniem) i Austrję (okrąg Wie- 
liczki), oddaje wolne miasto Gdańsk Prue 
som i tworzy wolne miasto Kraków o ob- 
szarze 23 mil kw. pod opieką trzech dwo- 
rów. Jednocześnie Rosja zwraca Austrji 
obwód tarnopolski. 

1846 r. Traktat wiedeński z d. 6 liste- 
pada r. 1846 znosi wolne miasto Kraków 
i wciela je do Austeji. 

1912 r. Uchwała Dumy, dn. 6 lipca ro- 
ku 1912 zatwierdzona, z części gub. sie- 
dleckiej i lubelskiej wykrawa nową gub. 
chelmską i wciela ją do cesarstwa rosyj- 
skiego, 

Jeżeli wszystkie wymienione zmiany 
granic rachować, wypadnie dziewięć toz- 
biorów. Ale zabór Spiża w r. 1770, Kra- 
kowa w r. 1846 i ziemi chełmskiej w roku 
1912 nie był następstwem podziału, lecz 
czynem jednostronnym. Najwłaściwiej więc 
będzie trzymać się rachuby Lelewela, we- 
dług którego były trzy podziały Rzeczy. 
pospolitej Polskiej: w r. 1773, 1773 i 1795, 
oraz trzy podziały Polski porozbiorowej; 
w r. 1g06, 1809 i 1815." 


S 
Telegramy. 
Komunikat niemiecki. 
Berlin, 24-go lutego. (Urzędowo) 

Z widowni zaeliodniaj. 


Front wojsk cenerała marszałka polnego 
Ks. Ruprechia Bawarskiego i 
Front Niemieckiego Tastępcg Tronn. 


Anglicy i francuzi na wielu odcinkach 


frontu 1ozwinęli ożywioną działalność wys 


i e oddziały francuskie, które ne 
silowaly posunąć się poprzez Aillotte pod 
Chav'gny, zo: 
ne z południa 

Na zachodni 
w ska atak 
p'ywiodły jeńców. 


brzegu Mozy niemieckie 
z francuskich rowów. 


Grupa wojsk  generala-feldmarszałka 
filbrechia Wiiriemberskiego. 
W Wogezach skuteczne walki wywia+ 
do wcze, 
Na zachód Miluzy bataljony francuskie 
po wielogodzinnem zaciekłem przygotowa- 
niu ogniowem, przeszły do ataku z vbu 
stron rz. Diller. W ogniu wojsk bawar- 
skich, prowadzących kontratak, załamało 
się natarcie ich pod Exbriicke i Nieder- 
burnbaufst, W rękach naszych zostało 14 
jeńców. 


Z widowni wschodniaj. 
Grupa wojsk generała-pułkown. v. Eichhoma 


W Esttlandji wojska nuasze,- witane 
wszędzie przyjaźnie przez ludność, pomi- 
mo ześieżonych dróg, w potężnych mar- 
szach posuwają się naprzód, odrzucając 
wroga, usiłującego w poszczególnych miej- 
srach stawiać opór i zbliżają się do Re- 
wla. 

Przy wzięciu Wałku w dniu 22 lutego 
dzięki dzielnemu atakowi szwadronu huza- 
rów, miasto zostało uratowane przed spa- 
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leniem przez wroga; wzięto tam 1000 żoł- 
nierzy do niewoli, oraz oswobodzono 600 
jeńców wojennych niemieckich i austrjac- 
ko-węgierskich. Oddziały nasze natarły 
wczoraj pod Ostrowem i złamały tem opór 
nieprzyjacielski, 


Wojska saskie pod Balbinowem wzięły , 


tysiąc jeńców. 
W kierunku Mińska zajęty został Bo- 
rysów. 


Grupa wojsk Linsingena, 
pomagająca 


Ukrainie 


zwija 


w jejwalkach o wy- 
e z po- 


Cesarz Karol w 
niemieck 

Z Berlina donoszą urzędownie: 

Cesarz Karol bawił dnia 22 b, m. w 
i a głównej dla omówie 
rzowi towarzyszy 
ztabu g 
ki pelnomo- 
amon. W konfe- 
archów uczestniczyli też: 

ek i wszy kwater- 


asa donosi z Pe 


Ag. Ha 
njai 


da put 
jako z 
wała ni 


1 owała się 
we i proklame- 
é Kaługi*. 


od legł 
Nowy spisek. 
si Wi 


m Instytucie mów 
vy spisek przeciwko 


sburgu, według  iafąrmacji 
tytułu ukrywają się tysią 
, którzy w adpo- 
mają dać pomoc oddzia- 


Aresztowanie mordercy 
Rercensteima. 


W Łudze (pod Petersburgiem) miejsco- 
wa Rada delegatów robotniczych i żołnier- 
skich aresztowała A. Polowniewa, wybitne- 
go członka „związku narodu rosyjskiego“ 
który za zamordowanie posła do I Dumy 
Hercensteina otrzymał od Rady głównej 
związku 30 tysięcy rubli. 

Źnaidując się pod opieką rządu Stoły: 
pina, Połoniew czuł się zupełnie bezpi 
nym i w dalszym ciągu, jako członek drm- 
żyny bojowej związku narodu rosyjskiego 
brał udział w morderstwach politycznych. 

Sąd finlandzki skazał go wreszcie na 
więzienie, ale opiekun związku narodu r0* 
syjskiego car Mikołaj II uniewinnił mor- 
derce. 

W ostatnich latach Potowniew 
się z „polityki“ i trudnił się handlem. 


Jak umarł Kaledim. 


Specjalny korespondent „Taerlici 
Rundschan* donosi telegraficznie z H 

„Daily Mail* pisze, że wojna domowa 
w okręgu Donieckim dobiega do końca, 
Aleksiejew sta e z bole 
szewików. r się 
wykonaniu wa (by wyt 
szyć z © ) już przed kil- 
ku tygod! owił ustąpić, lecz 
zmuszony przez przyjaciół, poza 
stał na swym stanowisku, 

We wtórek zeszłego tygodnia doszedł 


ofał 


do przekonania, że położenie kozaków 
jest bez wyjścia. Rząd okręgu dońskiego 


zebrał się ma posiedzenie we Środę. Na Ze» 


du braku stanowczości postę- 
co według nich było główną 
klęski kozaków. 

odpowiedział, że czas wkrótce 
miał rację. Około godz. 2, 
ły najbardziej podniecone, 
ja od Aleksiejewa z proś- 
w przeciwnym razie 
anie całkowicie znisz- 


pöwan: 
przyczy 

Kaledin 
pokaże, 
gdy umys 
nadeszła 
bą o po 
jego wojsko 
czone. 

Gdy w tej sprawie wszczęto rozprawy, 
Kaledin nagle opuścił salę, 

Na podwórzu oświadczył spotkanym 
przyjaciołom: „Okręg naddeński nie umie 
swych kierowników szanować i za swoje 
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błędy drogo będzie musiał zapłacić*. Po~ 
tem udał się do biura jednego z urzędni- 
ków państwowych i w kilka minut póź- 


niej rozległy się dwa strzały, 


Po wkroczeniu do pokoju znaleziono, 


leżące oparte o stół zwłoki Kaledina. 


Rząd okręgu dońskiego mianował ge- 


nerała Nazarowa następcą Kaledina. 


Nazarow zarządził ogólną mobilizację 


oktęgu dońskiego. 


Sądy w Rosji, 


Jeden z wybitnych p 


mis u sprawiedliwo 

wniki zanim nie zos 

prace 

w zastosowaniu do nowych form przebu= 
dow i 5 wać się be- 
dą 4 s prawami, 
przyczem sędziowie brać będą pod uwagę, 


Czy ten lub ów artykuł obowiązującego 
prawa nie został skasowany przez dekret 
ch i o ile odpowiada on 
iskiej so- 
parlji robotniczej. 

i wo lokalni, 
na mocy 


widziano utwor 
kiego {zamiast zniesionen 


nansów. n, policji F; 
Prawo wyborcze dla kobiet 
w Kanadzie. 


Jak donoszą z Amsterdamu do „Vor= 
waests'a* „Times“ dowiaduje slę z Olta- 
wy, że rząd postanowił wprowadzić prawo 
wyborcze dla kobiet w całej Kanadzie. 

Prawdopodobnie już w ciągu najbliż= 
szej sesji parlamentu przedstawiony bę- 
dzie odpowiedni w tej sprawie projekt 
rządowy, 


s_5_a sa 
Wieści z Rosji. 
Zawieszenia dzionnitch. 
Dziennik „Utro Rossiji* z 
za to, że wydrukował m 
aczona jest nowa granita p 
ami a Rosją. 
>misarz ludowy do sp 
się w tem chę 
komisarzy ludowy 


Nowy kalesc 
k donosi „Dieło N 
st, w dnii l-szym si 

ie w Rosji, na 
y komisarzy łudowyc 


odow* 


z dn. 8 
wp 


nowy ka- 


at da» 
rzymają 
u 1-g0 marca n. st. pensję, od któ- 
iczoną będzie suma, przypadająca 
za 13 dai. (P. P.) 


Podatek majątkowy w Rosji. 
O projekcie jednorazo 
majątkowego dzienniki tos 
Osoby posiadające p. 
nie zdolne do pracy wi 
rubli za każdego kor 
niż 26 dziesięcin zien 
1917 1 zapłacić 
100 rubli, 
Posiadacze papietów war 
sumę przeszło 10,600 rb. zapia 
procent nominalnej wartości 
jących 10,000 rb. 
cze przeszło 100,090 rb. — 40 
Wpłaty przyjm: 


podatku 


od 


sim, 


procent, 
sokości do 70 proc. przyp: 
w postaci środków żywnośc 
nach maksymalnych, 
Sciąganiem podatku 
wsiach komitety rolne gminne, w miast 


zajmą Się 


we 
h 


Rady rob. i żołn. Z bauków i acji 
podatek ściągać będzie Bauk Państwa, 
Władze owe otrzymają 25 proc, padatku, 


ściągnięty do 26-70 mar 


dodał 
W poszczególnych wypad! 


następującą poprawkę: 
ch, przy uwzglę« 
dnieniu stosunków miejscowych, lokalne 
Rady rob. i żołn. mogą dla większych rò- 
dzin wprowadzić pewne zmiany, (P. P.) 
CVETI M8. ATW TEE ET A R AES 
otę odbyła się konferencja Ra- 
cy u. Barthem W spra- 


dowymi i w wymi w Berlinie, co do 
programu tworzenia wojska polskiego, 
* 


Do Berlina i Wiednia wyjechali w ce» 
lech _ informacyjno - politycznych: Maciej 
ks. Radziwił i p. Simon, 


+ 
Wicedyrektor departamentu polityczne- 


go, dr. Kamieniecki, 
misji. 

Jak słychać, ka. onatał Mivekaabeit igsi 
ze slanowiska generaluego sekretarza 
u Rady Regencyjnej. Stanowisko 
to ma podobno objąć b. prezes ministrów, 
p. Jaa Kucharzewski, 


podal się do dy- 


2 ziem polskich, 


Warszawai 


Otwarcia kursów dia okręg. insp. far- 
niacestyoznych. 

Dnia 18 b. m. w obecności członków 
Rady Aptekarskiej i Rady Lekarskiej, na- 
stąpiło otwarcie zorganizowanych przez 
Wydział farmaceutyczny Dyrekcji Służby 
Zdrowia Publicznego Ministerstwa Spraw. 
Wewnętrznych kursów dla okręgowych ina 
spektorów farmaceutycznych. W imieniu 
Dyrekcji Służby Zdrowia Publicznego dr. 
Witold Chodżko ogłosił kursy za otwarte, 
składając również siuchaczom życzenia O= 
wocnej pracy w imieniu Rady Lekarskiej, 
poczem dr. St. |. szef Wydziału Fare 
maceutycznego Dyrekcji Służby Zdrowia 
Publicznego, nakreślił rolę przyszłych in- 
spektorów farmaceutycznych w Pańs 
Polskiem i zapoznał słuchaczów z p 
mem i organizacją kursów. W imienin 
Rady Aptekarskiej witał słuchaczów prof. 
B. Koskowski, a w imieniu Warszawskie- 
go Towarzystwa Farmaceutycznego — prę- 
zes H. Biertiimpfel, 

Słuchaczów na kursy zjechało się prze- 
szło 40, Kursy trwać będą 6 miesięcy, a 
program ich obejmuje najważniejsze dzie” 
dziny nauki i życia praktycznego, niezbę- 
dne dla przyszłych urzędnikow państwo= 
wych. 

Wyjaóśnionie tejeninitzogo mordu, 

Pończas rewolucji w 1905 r. w War- 
szawie na ul. Jasnej został został zastrze- 
lony Edward Toeplitz, syo zamożnych i 
poważanych rodziców. Ponieważ zamordo- 
wany nie miał nic wspólnego z ruchem 
robotniczym, ani też nie utrzymywał sto- 
sunków z władzami rosyjskiemi, rozmaicie 
wiąc tłomaczono sobie powód zastrzelenia 
mlodego T- 

Obecnie zostało wyjaśnione, jak donos 
si „Kurjes Polski“, że T. padł ofiarą poe 
myjki. 

Oto w pobliżu domu, gdzie zasirzelo- 
uo T. na rogu S-to- Krzyskiej mieścił się 
peusjonał, w którym prowadził meldunki 
niejaki ledu nieco podobny do Toe- 
plitza. Indulski był dawniej kancelistą w 
10 cyrkule. 

Pens,onat na rogu Sw.- Krzyskiej i Ja- 
snej w roku 1905 służył za punkt zborny 
dla rewolucjonistów. Z okien tego per= 
sjonatu podobno rzucono bombę w Samg= 


GAZETA 


ŁODZRA 


M 55, 
-gub. rosyjskiego, 
wi omo wywolało wielką sensa- 


P hód eksplodował, a ofarą 
eg Hi kilku przechodniów. Pensio- 
nat ył też dla rewolucjonistów pun- 

jobstrwacyjnym, bo mieścił się na- 
tno biur żandarmeryjnych tegoż 

thof 


fa. 

Do tego też pensjonatu zajschała pod 
cudzym paszportem Róża Luksenburg z 
Niemiec, | w tym pensjonacie ją odna- 
leziono i zaaresztowano razem 2 innymi 
socjalistami. 

Wtedy też bylo podejrzenie, że to In- 
dulski, prowadzący tam n gunki, zdra- 
dzit Różę E. Mówiono więc wtedy, że 
„parlja” skazała go na Śmiierć, Z powodu 
zaś podobieństwa jego do zamieszkałego 
w pobliżu Toeplilza, wykonawcy: wyro ku 
przez pomyłkę tego zastrzelili, 
że Indulski o tej porze w 
codziennie podobno z pensjon: 


Sensucyjne aresztowanie" 


W Warszawie wielką bit- 


sensacię wzbit 


dziło aresztowanie aktora Zdżarskiego, 
ys! gona scenie pod pseudonimem 
Ruszczyca. 

Z. był przed wojną właścicielem kan- 
toru rekomendacji służt ytny potra- 
tł wyrobić sobie pewne i zaufa- 
nie, Wyzyskując ten moment, ofiarowy- 
wał swoje uslugi ludziom» zamożnym 1 
znanym w m e, obiecu/ąc z więk- 


szych sum rubli ma marki po kursie 2,16. 

Z początku Zdż. zmieniał setki i tys 
ce, które z biegiem czasu urosły na s 
tysięcy, gdyż zaufanie było ogromne; zo- 
stawiano nawet pieniądze bez pokwitowań 
a wyplata nazajutrz lub na dzień trzeci z 
największą skrupułatnością była uskutecz- 
niana. 

Widocznie, że szło szło tylko o zyska- 
nie bezgranicznego zaufania. 

A gdy tak napłynęły p 
mi i oknami państwo Zdż. „zabastowa 
i pewnego pięknego poranku zamkni 
podwoje swego tajemnego banku. 

Gty interesanci się niepokotli, państwo 
Zdżarscy wraz z wesołem gronem przyja- 
Ciół poczęli „hułać”, tracąc noc w noc 


adze drzwie- 


tysiące marek w sali „malinowej* hotelu 
Bristol 
Wreszcie zwróciło to uwagę władz bez- 


pieczeństwa i w ubiegły czwartek o godz. 
3 nad ranem, gdy pp. Z. wrócili ż kolacji 
do domu zacrzsztowano ich w własnem 
mieszkaniu przy ul. S-to Krzyskiej i od- 
prowadzono do celi: jego wytraczonego, 
ją zaś w sukni balowej, 

Podczas rewizji znaleziono w mieszka- 
niu 69,000 rb. i świeży rachunek restan- 
racyjny na 3000 mk, 

Rachunków takich znaleziono więcej, 
wszystkie na podobne sumy. 

Jak dotąd poszkodowanymi, którzy 
zgłosili swoje większe pretensje są: oby- 
watele z sochaczewskiego, różni: paskarze 
pozatem właściciela kabaretu „Czarny 
Koi“ pp. Stern i Schein (na sumę 200,000 
rb.), właściciel kabaretu „Mirage“ p. Got- 
iied (na sumę 120,000 rb.). 

Zaufanie było tak wielkie do firmy 
bankowej W. Z., że klijenci znosili do 
wymiany nietylko swoje fundusze, lecz 
zbierali sapitały od bliższych i dalszych 
krewnych, 


Howe pismo. 

Od 1-go marća zacznie wychodzić we 
Włocławku nowe pismo codzienne „Słowo 
Polskie“, pod kierunkiem p. Antoniego 
Skrzyneckiego. 


Pogrzeb ś. p. ks, kam, Pitacza. 


We środę 20 b. m. odbył się po: 
Á p. ks. Kazimierza Puacza, proboszcz 
parafii kłobuckiej i kanonika Bazyliki k3- 
tedralnej we Wiocławku. 

Za trumną zasłużonego kapłana szło 
skolo 20 tysięcy mieszkańców Klobucka i 
okolicy, Ceremonjałowi przewodniczył ks. 
kan, J. Majewski na czele 44 księży przy- 
jaciół zmarłego, 

Pierwszą mowę wygłosił z ambony ks. 
kan. prefekt M, Ciesielski z Częstochowy, 
drugą ks. H. Koławski z Konopisk, trze- 
cią ks, kan. B. Wróblewski proboszcz pa- 
tafji św, Rodziny. 

Od samego rana odpra«iono 80 Mszy 
Św. przy wszystkich ołtarzach za duszę ś. 
p. ks. kan. Puacza, 

Porządek podczas pochodu utrzymywa- 
ły Straże Ogniowe z kiobucką na czele, 


Kradzież dzwonów. 
W połowie bi żącego miesiąca we 
WSlZerzeń vcl Zerzno gm.-Zagóźdź, 
POWA zawskiego, niewiadomi spraw* 
wszy zamek przy drzwiach 
w Se. dak inej, skradli w nocy dwa 
wielkie dzwony. Następnej nocy ci sa- 
TA a O Sprawcy skradli trzeci 
zwon. Organista, którego mieszkanie 
znajduje się w odległości 12 łokci od 


maków żadnych 


nany 


szmerów podejrzanych nie słyszał, jak 
również i proboszcz, który mieszka w 
odległości 60 łokci od wieży. Jak u- 
staliło dochodzenie sprawców kradzie- 
ży było około 10. 


Dziesięć lat więzienia karnego. 


Wyrokiem sądu polowego w dn, 21 
lutego został skazany, jak donosi „D. L. 
Ztg.* na dziesięć lat więzienia karnego 
radny miasta Częstochowy Jarmułowicz, 
który w dn. 15 Ivtego wygłosił przemó- 
ieaie na niedozwołonem zebranin na 
yraził się „Precz 
e wezwał ucz 
du w Alejach 


— a 
fialnej, 


ksi: 


W parafji 
bibljoteka 


rej prosi 
chowieństwo 
ne książki 

w god ł 
parafialnej ul. Prz 


dowym, przy 1 
odczyty prof. 
wy, która zg 
słuch 

Pierwszy z 
tów—nosił tytuł „Nasza 
tyczna”, w którym pre 
ryzował dzieje polskie 
talistycznego, a następ 
cach wyb'tniejszych ar 
z czasów dawniejszych 
którzy celowali swemi 
stanowią plejadę r 
pgdzla. 

Prelegent zatrzy! 
pracami takich bata 
Kossak, Rozen, Chełmińki. 

Odczyt ilustrowany był obrazami 
niknącemi. 

W sobotę prof. Trojanowski wygsła- 
sił dwa odczyty: o godzinie S-ej po po- 
łudniu p. t. „Sztuka gotycka w Polsce", 
zaś o godz. 8-ej wieczorem p.t. „W 
krainie Mikada", 

W pierwszym z 
czytów prelegent 
sztuki gotyckiej, uwyc 
pochodzenie, p 
prac w tym 
ozdobę 

W dru 
Gzył na wstępi 
dopiero nie 
cen'ona i wywarła 
na sztukę curopej 

Malarswo w Japonii wzięło poczatek 
z Chin okoła V wieku po Chrystusie. 
Powoli zaczęło się wytwarzać malar- 
stwo narodowe, Świeckie które szło in- 
nemi drogami niż religijne, trzymające 
się tradycji chińskich —Szkoła narodo- 
wa obrabia tematy, czerpane z legend 


[> 


sztuka batalis- 
gent scharakte- 
malarstwa ba- 
o pra- 
ystów malarzy 
doby ostatni. 
kompozyciami i 


kłgch mistrzów 


ał się dłużej nad 
w ia! 


p.: Brandt, 


jej formy i 
przytoczył szereg 
ku, sianowiących 


prelegent zazna- 
sztuka japońska 
iwie została o- 
st pewien wpływ 


i historji miejscow Odznacza de- 
likatnością rysunków i wykończeniem 
szczegółów, oraz pewną specjalną ma- 
njerą w traktowaniu postaci ludzkich. 

Prelegent wyliczył nazwiska wybit- 
niejszych małarzy japońskich, poczem 
wspomniał, iż wielką rolę w malarsiwie 
japońskim odgrywa sztuka stosowana, 
ornamentacja wachlarzy, parawanów 
PE o 

Oba sobotnie odczyty ilustrowane 
były przezroczami rzucanemi na ek 


G) 


— Rejestracja szkół zawodowych. 


Inspektor szkolny okręgu 
komunikuje co następuje: 

Ministerstwo W. R. i O. P, niniejsz. 
zwraca się do wszystkich właścicieli 
względnie kierowników szkół i kursów za- 
wodowych jak: Średnich szkół technicz- 
nych, handlowych, rolniczych, ogrodniczych 
rzemieślniczych, tlentystycznych, felczer- 
skich, masażu, akuszeryjnych, gospodar- 


Łódzkiego | 


stwa domowego dla kobiet, szycia, haftu 
itp., którzy dotychczas nie zostali jeszcze 
piśmiennie powołani do nadesłania odpo- 
wiednich informacji — z wezwaniem za- 
meldowania się do dnia 1 marca r. b. w 
Ministerstwie. 

Należy nadesłać dane, dotyczące krót- 
kiej historji szkoły, koncesji szkolnej, pet- 
sonelu nauczycielskiego, programu szkoły, 
budżptu na r. 1917-18, tygodniowego roz- 
kładu godzin i adresu szkoly. 

Zarządzenie powyższe otrzymuje moc 
obowiązującą z dniem dzisiejszym. 

— ZSękcji 


ia elementarnego. 


iecz., 


Sskcji nauezu* 


pod przewodnictwem 


Btowarz 


rane 
niejednośr 
abrwła 
czasy wśród ludn 


miejsec przekonanie, jako by 
nauczy © 1:8 y nie» 
tylko v tost wym 
Następnie g 

wi, w et 

miejskich ywdzeni, 

tej pory nio edszw z ich elrony mil 


to jednak wzeysey 


Hiya- 


marki 


| rachow 
miesięcz 
72 marki. 
odueniem robotni= 
dapiero na swym 
pracow: ć ął, ma fatniać 
przytoczony wyżej s ak, to w takim 
razie, zdaniem riferente, ten nam stosunek 
winien zachotzić izy wynagrodz 
robotnika a szefa inagistratu, Czy: 


li między 
geiela, 


sem, któremu rg: ję utrudniać trz 

Mimo rozle się haseł o 8 
nietwie po calym krsju, dotychczas rzadko 
gdzie pomyślano o należytym rozwiązania 
spraw matarjalnych nauczycieli, 

W gminie Góra żiemi Warszawskiej za: 
stosowane pensję 275 mk. m 
z kilkoma morgami gruntu i mi 
w naturze, Fakt ten może Świ 
kladem dla Kodzi, Warszawy i 
miast, 

Wprawdzie Radzio miejskiej należy sią 


przys 
innych 


rażać, aby obecne r 
było istotnie sprawiedl 

O ils pensja nsnczycieli, 
sobą większą liezbą Ist prac 
wyższone w stosunku do e 
jennych, o tyle etaty naue 
Bzego nistylko pie podwy. 
wot zredukowano, 
ed wojną, gssađoleza roez 
zogo nauczyciela wynosi 


mającyc 
stały pod. 
przod wo. 
elstwa wlod- 
no, ibea na- 


mł 


naucz; © zaś 1,000 rb, Obecnie zaś, 
bez względu na płeć, wynośi tylko 2,160 rak, 
Potowsywując coay produstów, przed 


mimi dziafejs 


wojeane CBB: , przyausć 


rodzenie jest 


sk do pensji, zdsniem p, K., wi- 
tępować nie po pig 63 po irzech 
y zawodowej, przyczem pierwsza 
tki wihny być podniesiona do 
600 mk. k następig zań 
sié po 400 mi. 

nastąpi zmiana w upos 


kaé na znośne wynagrodzenia lat 20, nadal 
dezerterować będzie ze sw zawodu, T 
niem referenta, pozostaw 
stanowiskach tylko nieliczne 
wskroś ideowe i pewna garstk 
asolbig energji i uzdola © 
jak 
Galicji, wyka 
istwa z liczby lat pra: 
o 23%, od 5—10— 
8%, od 20—25—8% i Ł d. 
Czyii że ubywa największy procent nat- 
czycielstwa młodego. 

Rsasnmując powyższe dane, Trefsrent 
przychodzi do wniosku, iż dla tego, aby 


z, 


nauczyciele ludowi mogli sisyczać nadzieje 
społeczeństwa, które oczekuje od nich pras 
cy intensywnej, aby uchronić zawód nan- 
czycielski od masowej dezercji sił młodych, 
należy złożyć Radzie miejskiej memorjał 
z następującemi żądaniami: 

1) najniższa pensja wykwalifikowanego 
nauczycielstwa winna być podniesiona do 
wysokości 250 mk. miesięcznie; 

2) Po każdych 3-ch latach pracy naus 
czycielstwu winien przysłuriwać nowy dam 
datek do peneji, przyc: 
dodatki winny wynosić po 600 mk, każdy, 
se po 400 mk. inki rodzinne 
nie powinny odgrywać Żadnej roli, 
dania ta, zdaniem pr 


am pierwsze cztery 


ektodawey, nie 


n pensja, jaka 
wypadtaby w 25 roku - 7,000 mk, 
był:by joszcze o 200 m jsza od tej 
jaka wypada podł pono 


przez ministra Oświaty dla Waraz. 


kiego wywo 


anej normi 
„ że należy 
przyjęto na zj 
w Warszawie t j. 
podczas wojny w 

nie malej 5 
a papiers? p. Wa 
został przyjąty wni 
zorg owa 
zechny nauczycieli, z ndziałor 


zrzeszenia 
800 
mi 


Nast 


Szwalna, aby 


pow 


LID sielstwa w celu 
nia Bpraw mate fo nfor 
mpojetzeństwa t Redy miejskiej o sm 


ali. 


mie wię 


W końcu, na wriosek p, KI 
chwalouo awrócić się do magistratu a Żąc 
naurzycielstwo zaliczono do 
ko pracującyć jak to mą 
miejsco w okupacji a (i) 


— ze Związku zawodowcy 


fabrycznych. 

(*) Wczoraj o godz. 31/, po poł. 
kalu Rady Związków i Stowar 
li, odby 
rania członków Z 


W celu unormowania stosunkó 
i pracodawcami, a członkami 
zostania sąd polubo 
iwania pracy — biuro pos 
rednictwa pracy. 

Przy Związku istnieć będzie kasa za» 
pomogowa. 

P. Hübner, w swem przemówieniu pod« 
kreślił, iż związek stróżów będzie miał 
znaczenie doniosłe, gdyż są oni w obece 
nych czasach najgorzej wynagradzani. 

Warunki mieszkaniowe pozostawiają 
wiele do życzenia, 

W wolnych wnioskach postanowiono przy» 
łączyć się do Rady Związków i Stowarzy* 
szeń, W końcu dokonano wyborów. 

Do Zarządu weszli; 

Miszczak Stanisław, Obrzydowski Wa» 
n Trzciński Konstanty, Ż,wowski Ka- 

Niewiadomski Jan, Bartczak Jan, 
ki Alsksander. 
cy: 
marek Stanisław, Machulski Woj: 
piak Jakób, 
omisji Rewizyjnej. 

Furmaniak Franciszek, Nadolny Mate 
cin, Wojciechowski Andrzej, 

Zastępcy. 

iKubny Józef, Piakawski Roman, Slem 
borowski Michał, 

Obecnych na zebraniu było 250 osób, 


— Z Stow. spożywczego „Ufność, 
Wezoraj w lokalu przy ul. Widzewskiej 
08 odbylo aig doroczae rgoln 


8 (zionków Btów. ayożywczeg: „Ufu 
Przewodniczył na zebranu radby 
Kaczmarsk. 


Zsbranie powyższe zwołanem została W 
druzim terminie, 

Po ukonsty 
tzytano Spraw 
go okazuje B 


waniu sią przzydjum ode 
a 1917 r., z którm 
p iż pa poczatku roku Stowe 
rzyszenig liczyło 89 członków i utrzymy 
walo 4 sklep, przy końcu zaś liczyło 860 
tzłonków i posiadało 2 sklepy i dwie her 
baciarnie. 

Czysty zysk wyniósł 1,616 mk. 5 fem, 
który został podzielony w sposób Nanżępiu: 
jący: Na kapitał rezerwowy 161 mb. 60 fy 
na gi fixocję dla pracowników 200 mk 
ns oprocentowanie udziałów 118 mk. 32 f, 
na uaiwersytat ludowy 50 mi., na biblijo 
tekę przy Stow. 800 mk., na święcęone dla 
dziest członków 200 mk., pozostałą sunų 
586 mk, 13 f. przelać na kapitał rezerwowy, 

Budżet na 1918 r. zatwierdzony zostal 
na sumę 22,000 mk. 

Przed wyborami zarządu uchwalono, 
aby Stow, przyłączyć do nowozorgauisują* 


4, 


GAZETA ŁODZKA—25 luty. 


łego się łódzkiego Stow. spożywców i w 
tym celu wybrano komisję, składającą się 
z pp. Wł, Kostowskiego, K. Jakóbowskie- 
go, Adamka i Dziedzios, oraz 2 członków 
'g dawnego zarządu. 

Komisja ta mn się również zaląć likwi- 
dacją, oraz bieżącemi sprawami Stowerzy* 
szenia, © 

— Teatr Polski (Cegielninna 63). 

Jutro zamiast „Zhójców* komedja w 3 
aktach Ch, Marlowe'a „Złoty wiek rycer- 
stwa“ po cenach popularnych. i 

W czwartek znakomity dramat Stani- 
sława Wyspiańskiego „Wesele“, 

— Przepustki na jarmark lipski. 

(*) Miejscowy wydział przepustek wy- 
daje już przepustki na jarmark wiosenny 
do Lipska. 

W celu otrzymania przepustki należy 
podać prośbę do wydziału paszportowego 
przy ulicy Zielonej 8, 

Osoby które już korzystały z przepti- 
stek na jarmark będą zaraz załatwione i 
otrzymać mogą przepustki, Wszystkie in- 
ne osoby otrzymają takowe po załatwie- 
niu rozmaitych formalności, 


— Tajemnicza zbrodnia. 


W piątek wieczorem znaleziono ranną 
właścicielkę składu węgla, wdowę Chanę 
Diamant, lat 40, w piwnicy domu nr. 14 
przy ul. Zawadzkiej. Przywieziona do 
mieszkania przy ul. Konstantynowskiej 30, 
Diamantowa zmarła nie odzyskawszy 
przytomności. Śledztwo ustaliło, że w 
piątek po południu D. wyszła ze składu, 
pozostawiając swego pracownika. O 
zmierzchu, gdy nie wracała, pracownik 
zamknął szopę, następnie udał się do 
mleczarni, mieszczącej się w tym domu, 
gdzie D. często zachodziła, ale tam już 
jej nie było, wobec tego zaniósł klucze 
do mieszkania D. i oddał dzieciom. 

Około godziny 11 wieczorem służąca 
w domu . przy ul. Zawadzkiej 14, prze- 
chodząc przez podwórze usłyszała jęki 
wydobywające się z piwnicy. Udawszy 
się tem znaleziono D. z raną w głowie. 

Jak przypuszczają D. została zamor- 
dowana w Chwili, gdy wychodziła z mie- 
szkania mleczarza znajdującego się przy 
wejściu do piwnicy. 

Mordercy zrabowali zabitej znacze 
niejszą sumę, którą przechowywała na 
piersiach, mniejsza suma, którą D. no- 
siła w mufce, ocalała. 

— Rozstrzelanie I0 bandytów, 

W ubiegłym miesiąca komisja do 
spraw bandyckich aresztowała 18 bandy- 
tów, którzy operowali w powiatach raw- 
skim i skierniewickim, popełniając cały 
szereg napadów. r 

W tych dniach zapadł wyrok, skazują- 
cy 10 z nich na śmierć przez rozstrzelanie 


Ogłoszznie. 


iej odbędzie się w czwartek, dnia 28-go | 


Posiedzenie Rady Mi 
lutego 1918 roku, 


1. Komunikaty. 2. Wybory. 3. 
Łódź, dnia 23 lutego 1918 r. 


Przewodniczący Rady Miejskiej 7. Sułowski, 


DRUKARNIA 
Gazety Łódzkiej 


(właściciel Jan Grodek) 


wykonywa 


ESA 


wszelkie roboty, w zakres drukarstwa wchodzące: 


AFISZE, 
PROGRAMY, 
BROSZURY, 
USTAWY, 
KWITARJUSZE, 


ZAPROSZENIA, —- 
BILETY WIZYTOWE, 
KOPERTY it, d. 


Zamówienia załatwia się szybko | akuratniē; 


a Adres: ul. Przejszd AR 8, | E 


o godz. 6-ej -po południu, 
Kredytowego m. Łodzi przy ul. Średniej M 19. 

PORZĄDEK DZIENNY: 
Interpelacje, 


Program p. Sewriuka, 


W „Neue Freie Presse" zna'dujemy 


k 


wywiad u członka delegacji rady aiń- 
skiej, p. Sewriuka, który, w tych dniach 
będąc w Wiedniu, podpisał dodatkowy ko- 
mentarz do postanowień traktatu o spra- 
wie chełmskiej, 


P. Sewriuk wyraził nadzieję, że Ukrai- 
na pokona wkońcu cały ruch bolszewicki, 
tembardziej, że wszystkie stronnictwa tm 
kraińskie zwracają się przeciw bolszewi« 
kom. 

Omawialąc stanowisko polaków w sprae 
wie chełmskiej, p, Sewriuk oświadczył: U+ 
kraina nie myśli wcale wdawać się w Spo- 
ry między Polską a jnnemi państwami. — 
Nieprawdą jest jednak, aby odstąpienie 
Chełmszczyzby Ukrainie stnanowiło zbrod- 
nię, tudzież jakoby na ziemi chełmskiej 
mieszkali przeważnie polacy (!). Polacy 
dążyli nietylko do zagrabienia ziemi 
chełmskiej, ale także do uzyskania przy- 
stepu do morza Czarnego. 


W ten sposób dążyłi polacy niewątpli« 
wie do zaboru ziemi ukraińskiej. Granica, 
ustalona w Brześciu Litewskim, nie jest 
idealna, odpowiada jednak stosunkom et- 
nograficznym. Nigdzie na świecie jednak 
niema granic idealnych, I my nie może- 
my zrzec się każdej miejscowości na zie« 
mi chełmskiej o ludności polsk 

Granicy jeszcze ostatecznie nie ustalo- 
no i ustali ją komisja, do której wejdą 
także delegaci polscy. Delegaci ci będą 
mogli zgłosić swoje życzenia i żale, Kam- 
panja, którą poiacy wdrożyli przeciwko 
mocarstwom centralnym, nie jest tedy u- 
zasadniona, tem bardziej, że polacy roz- 
goryczenia takiego nie objawiali wówczas, 
gdy Stolypin wyrządził im gorszą krzywa 
ds. My, ukraińcy, chcemy jednak jeszcze 
bardziej zbliżyć się do życzeń polaków. 
Zamierzamy mianowicie, gdy na Ukrainie 
przywrócony będzie ład i porządek, pozo- 
stawić ludności chełmskiej wolność  roz- 
strzygnięcia drogą plebiscytu, do kogo 
chce należeć: do Ukrainy,.czy też do Pol- 
ski, Naturalnie, że plebiscyt ten mógłby 
się odbyć dopiero wtedy, ady liczni tol- 
nicy ukraińscy, wypędzeni lub wywiezieni 
przez rosjan, tudzież ci, którzy służą w 

ojsku rosyjskiem, powrócą do Chelm- 


c 3 
Jak plebiscyt ten wypadnie — tego na 
razie powiedzieć nie można, Nie pragnie- 
my mieć na. naszej granicy zachodniej 
ludności wrogo nam usposobionej, pra- 
gniemy także z polakami żyć w zgodzie. 
Do tego dążyć powinni także i polacy, 
Polacy dążą jednak, niestety, także do u- 
zyskania Wołyn a i Podola. Wśród takich 
warunków pokojowe pożycie z polakami 
byłoby wylączone, W każdym razie dąży- 
my do uporządkowania wszystkich spor- 
nych kwestji z Rosją i Polską, 
c) 


w sali Towarzystwa |g 


4, Wnioski, 


l 


warzywne, pastewne i 
kwiatowe 
gwarantowanej dobroci 


dostarcza w każdej ilości 
SKŁAD NASION 


LEHRi SKA 


Warszawa, Żabia 2. 


Redaktor i wydawca JAN GRODEK Przejazd 8* 


Pismo tygodniowe ilustrowane, poświ 


Prenumerata na prow 
mieckiej i W. Ks, Po: 


1 Słonecznego mieszkania, 


Lokalu dla Zakładu Mleczarskiego 
Lokalu szkolnego 


, 3 pokoi z kuchnią 


Mieszkanie 
Sklep 
Mieszkanie z 6 pokoi 


Oświetlenie elektryczne. 


9—1 l od 3 do 6 wiecz. 


nadesłanie planików sytua 


jnych. 


Ostnfnie telegramy, 


Rokowania w Brześciu 

Nie mamy pewnych wiadomości, co 
do kwestji ponownego podjęcia rokowań 
z bolszewikami na podstawie ich radiote- 
legraficznej propozycji. We Wiedniu przy- 


ą, że już w przyszłym tygodniu 
zną się one w Brześcia Lit, 


Hakki 


Pas; 
kiem 
rosją. 


Poi Ag. Tel. 
niemi 

„Wedle doniesi: 
wróg następuje O 
100 — 200 ludzi. Na zebraniu garnizonu 
pskowskiego przyjęto entuzjastycznie wnio- 
sek obroty rewolucji. 

Niemcy posuwają się wolno i ostroże 
nie. Miasto Regisza jest zajęte przez nich. 
Najpierw wkroczył tam odaział automobi- 
lowy, później piechota, 

Du. 21 b, m. niemcy zajęli Mińsk, W 
odcinku Mohylowa i Złobina — spokój, 
Niemiecka biala gwardja podjęła ofensywę 
w trzech grupach: pierwsza kroczy w kie= 
runku Walka (już zajęty), druga na Regie 
szę, trzecia pośrodku, 

Nie otrzymaliśmy wiadomości z frontu 
południowego. 


a w Berlinie pier p 
Porty w rokowaniach z Wielko- 


o pochodzie 
ekim, 

sztabu gener: 
iatami, złożor 


sprawom kobiecym, 


== pod redakcją Zofji Seidlerowej. == 


Warszawa, Nowy Świat 41. 


in 


IB 15 mrk,, kwart. 7 mr«, 50 fen. Numer pojedyńczy 65 ten. 
J Do każdego numeru dołączane są wzory ubiorów i robót 
i dodatek powieściowy 


Przyjmuje: 


M 


Koncęsjonowane Biuro Wynajmu Lokali 


„Pośrednik tiz u. Potrtowska 8, 
POSZUKUJE: 


składającego się z 4 do 5 pok, z wygod. wanną, piwnicą etc. na 
parterze, I lub II piętrze między ul. Benedykta | NA z duej b 
strony, a ui. Długą i Sienkiewicza—ze strony drugiej, Pożądahy przy tem ogródek, 
ze sklepem, magazynem, remizą, stajnią, ewent, z mie» 

szkaniem od 3 do 4 pok, z wygodami. 
przy spokojnej ulicy, składając. się z 8—10 klas, elettr, oświetl., bllsko przy- 
stanku tramwajowego. Pożądane przytem mieszkanie dla nauczycieli z 8 pok. 

z wygodami i elektr. oświetleniem, 
oświetl. gazowem z wygodami na 


em piętzo w coou miasta. POKOI umeblowanych 
przy ul, Piotrkowskiej na parterze, składa się z trzech pokoj 1 kuchni bez wygód. 
przy ul. Piotrkowskiej o 2 oknach wystawowych z mieszkaniem z 3 
pokoi i kuchni, wygodami | instalacją elektryczną oraz gazową. 


w centrum miasta, Wygody. 3 minuty od przystanku tramwajowego. 
Oświetl. elektryczne. II piętro—front. 


D 
m 
(=) 
EJ 
© 


ji, w Austtji, Galicji, w Rzeszy Nie- 
1ańskiem rocznie 30 mk., półrocznie 


Dr. S. Lewkowicz 
Choroky skóme! zewnętrzne 


Konstantynowska (2 


Panów Panie 
| 9—1iod 6—8. | od godz, 5—6* 


(3 różne kwity lombardo- 
we i biżutecje, płacę 
najwyższe ceny. Łódź, 
ul. Gschorimia (8, w 
àwórzu, lewa oficyna 
|-sze pięro. Zastać mo- 
żna od godz, 8 rano do 8 wiecz, 


J. ROSENSTEIN. 


w różnych 
punkt, miasta 


w okolicy Na 
Rynku z 2 pok. 


Sklep 


A za 
; l pokój umeblowany więtszy i 1 mniejszy: Może być z ustugą 1 śniadaniami, 
Osohy zainteresowane zechcą zgłaszać się bezpośrednio do Sekretarjatt Blava od 


PP. Właściciele nieruchomości proszeni są o łask, podanie warunków ostatecznych oraz 


Paryskie pisma donoszą z Petersburga 
iż wojsko rosyjskie koncentruje się pod 
W iebskiem w nadziei powstrzymania 
niemców, Dowództwo objął gen. Bruhewicz. 


W przededniu kryzysu 

politycznego, 

„Program de Lion* donosi z Petersbute 
ga: Stolica Rosji znajduje się w przede- 
dniu kryzysu politycznego. Socialiśc -re+ 
wolucjoniści wzmocnili swoje stanowisko 
jne przeciwko akcji „sowieta”, R5- 
vnież i z innej strony przybywają donie« 
sienia o ruchu przeciwko rządowi „Tirmes” 
donosi z Petersburga: informacje, naply- 
wające od floty, brzmią coraz bardziej 
niepokojąco. Ruch anarchistyczny między 
marynarzami coraz horąziej się rozszerza, 
Ząda się ustąpienia komisarza ludowzpa 
Dybenki, Obawa w stolicy przed anaychi- 
stami wzmaga się, Lud jest zmęczony już 
rewolucją i stosunkami gospodarczemi, 
Podług doniesienia Reutera, telegrafują do 
„Timesa“ z Petersburga, że znajdujący się 
w stolicy anglicy tłumnie oblegają amba= 
sadę, wobec pogłosek. że Niemcy masze« 
rują na Petersburg, r 

Wszyscy podduał angielscy, którzy z 
różnych względów i powodów dotychczaa 
nie starli się do służby wojskowej do ar- 


mji any bel, otrzymali roskag stawienia 
Big w © 6-cin godzin j przygotowania 
8ię do wyjazdu, lauym poddanym angiela 
skim reko duja się jakaajezybeze opu- 


szenie R 
= WE WOBEC ZECESW 


Ogłoszenia dronn, 


Marja Kubicka przyj- 
muje. Piotrkowska 


Akuszerka 
M 199 m. 7. 
Drzymala przyjntuye 

Akuszerka ul, Piotrkowska N: 228 
m. 95. 

R Tą Lenie mieszka: 
Do wynajęcia. zaw Boeie 
wowie, stacja Andrzejów. Wiadomość na 
miejscu i w Łodzi u p. Józefa Rappaporta, 
Południowa % 44. 
EEE IS maki 
Do sprzedania rst 
kę. Wiadomość ul. Piotrkowska M 211 u 


stróża. 
ja Okazy nie urządzenie gubineta 
Kupię (pokoju) Olerty dla M. M. w 
„Promieniu, Piotrkowska Ne 51 
zPromiesiii Piotrkowska MA E a 
i iombard p tak- 
Kupuję kwity 2% powo od 
kupienia, Piotrkowska 369 m. 32 poprz. 
oficyna 3 piętro. 
e TJ Tiub- 
Kilka gospodyń ow ouo- 
twami, znajomość wykwintnej kuchni .po- 


leca Biuro rekomendacyjne  Ludwińskiej 
Piotrkowska Ne 109. 

unią Pere falę używaną dla elan 
KUPIĘ greia. Oferty pod. Tibera, w 
gdminist. Gaz, Łódzkiej, — 


z kilku pokoi Oraz kasę ogno- 
Meble trwałą sprzedam, Piotrkowska 
a 180—9, 


iagi olecają składy L. Jasif- 
asiona Faegow Łęczycy i w. Èo- 
dzi, Andrzeja 6 10. Cenniki na żądanie A 
bezpłatnie. - 
pea E m z 
nauczycielka udzie= 
Rutynowana jasio iekeji. mu- 
zyki na fortepianie. Ulica Widzewska 94 
m. 18 JI pietro. 


[onoizta Jagodzińska ul. Dobra Ne 4. zgu- 
biła kartę weglową białą, E 


Na maszynie rotacyjnej w tłoczni JANA GRODKA. Przejazd 8. 


